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N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E .
Od kilku czasów przedsiew z'jto  u nas wa- 

*.ną prace Literacką to test tłumaczenie sław­
nego dzieją: C o n v e r s a t i o n s  L e x i c o n  , * P ™ r  
da.iem o r y g i n a l n y c h  artykułów o rzeczach Pol­
skich Ogrom d z ie ła ,  d ługiego  wymaga cza­
su słychać więc iź ono wychodzić będzie me-  
iało perjodycznie po kilka arkuszy na mie­
si ,c ,  przez co stanie się łatwiejszym do na­
bicia. Osoby światłe zajmuiące się tą pracą 
zasługują na istotną w dzięczność rodaków sprzy- 
idących Literaturze.

Józef A n g e l ik  Aplikant S ą d o w y ,  mianowa- 
iy Adjunklem Archiwum Trybunału Cywilu:  
\ o i e :  Mazow:, a Onufry M iciń sk i  Kancelistą  
S idu A p p d la cy jn e g o .  _

W yszed ł  Z druku zapowiedziany Prospektem  
pierwszy Oddział wybranych Romansów t l a l -  
'o ra  S k o t t a  i H i k ł o r a  P u k a n i ,  obejinuiący  
Romans W. Duoange L e o n i d a  c z y l f  S t a r a  
z  S l i r e n y  ; Tomów 4. Prcnumeratorowie o d e ­
brać go mogą w Kantorach wiadomych , za zło- 
żeniem na oddział następny zł: 8. Prennme- 
rata przyjaiuie się ciągle za oj 1 i ą 23 
działy zł: 16. Osobno exemplar* Leonidy ko- 
sztuie zł: 12.—  F. S. D m o c h o w s k i .  _

W R.,dak,ji K u r  j e r a  W a r s z a w s k i e g o  lesz ­
cze złożono złp: 70 dla Sierot po s Pa1”'1̂ ,  
Rodzicach w Karczmie T a b o r ,  a  zł. ■ °
proiektouancj składki dla p o c z c i w y c  n  
Łących .  . i

A r t y k u ł  n a d e s ł a n y .  —- Utworzony n 'c a 
wno T e a t r  R o z m a i t o ś c i  w ażny dal p°pę - 1] 
torom do p i s a n i a  D z ie ł  D r a m a t y c z n y c h .  1

dnieliśmy iuż na scenie  2 oryginalne prace:
I n t r y g a  w S tr a g a n ie  i P o p a s  i tak wybor­
nie  przcpolszczone K u ch ark i .  Następnie ma- 
ią być przedstawione nadesłane do Repcrto-  
rjum Teatralnego sztuki: S t a r y  K a w a l e r  Ko- 
medja wierszem w Lym akcie. K a r e ta  Konie* 
dja wierszem w ly m  akcie i 3 iednoaktowe  
oryginalne Koedjo-Opcry : G a z e c ia i z e , P r z e d • 
p o k o j  D o k to ra  i W a r j a t  z p o t r z e b y .  Oby  
nicustawał ten zapał, obyśmy i my inieli swo­
ich S kr ibow  gdy w a u to iz e  G eld h a b a  n ow e­
go znaleźliśmy M o /je ra .  G.

Na Kolonji P u s tk o w ie  P a ś  zwanej, w E ko-  
nomji Rządowej Kio now , w Pcie Sieradzkim,  
wieczorem d. 24  Listopada 1826 r. wy buchnął  
pożar, który zabudowanie z izby i 2ch komó­
rek składaiąoe s ię ,  wartości z ł .  32 gr. 18 
wraz z ruchomościami w ynoszące, p och ło ­
nął. W o jc ie c h  P iek ie ln ik  w łościanin, po­
szkodowany spostrzegł przy śc ianie  goreią- 
cego domku garnek z węglami. Zona iego. 
takowy za własność M on ik i  P a ś  sąsiadki swo­
jej o 20 kroków mieszkaiąccj, uznała. O be­
cna temu P a s io w a  zaczęła rzewnie płakać.  
Powzięte ztąd podejrzenie, nazaiutrz wsparte 
dostrzeżeniem niektórych rzeczy poszkodow a­
nych w błocie  obok mieszkania P a s io w e j  u- 
krytych , niemniej własne i ej wprost wy znanie  
dały powod do otworzenia inkwizycji sądo­
wej- Obwiniona po 3. kroć sądownie badana,  
po 3 kroć oznajmiła dobrowolnie, że nim do­
puściła się zarzuconej zbrodni podpalania, po­
p e łn i ła  kradzież owych rzeczy ,  które z prze­
strachu w b ło c ie  ukryła. Przytoczyła  pier-
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wotnie,  że Jo  tego spowodowały ią głupstwo 
( w y r a z y  iej w ła sn e)  i złe myśli.  Przydała 
później stan chorobliwy umysłu z oczarowa­
n ia  pochodzić maiącej! zaprzeczyła wreście 
czynu,  powołuiąc osobę, za klórej prośbą i wy­
nagrodzenie przyjęła na siebie winę przestęp­
stwa. Ścisłe i ednak śledztwo wykryło płon-  
ność twierdzeń obwinionej ,  a tak,  obok wy­
znania,  w okolicznościach dowodnie stwier­
dzonego,  przekonana,  uległa karze prawem za 
zbrodnią podpalania z występkiem kradzieży 
połączoną przepisanej.  Wyrokiem Sądu Spra­
wiedliwości karzącej  Woiewództw Mazowiec­
kiego i Kaliskiego d. 20 z. m. zapadłym,  ska­
zaną została na dożyw otn ie  więzienie w arow ­
ne i  zaostrzeniem  ch łos ty  na  m iejscu  doko ­
nanego czynu.

Drukarnia A. Gałęzowskicgo i Komp. do­
s t r zeg łszy,  iż na rozesłanych przyszłorocznych 
iej Kalendarzach na prowincje ,  cenę na o- 
k ładknch  w ilości złp: 2 wydrukowaną,  zręcz­
nie przerobiono na złp: 3 ,  i maiąc w ręku 
w idoczny dow ód takowego podejścia , nim 
przedsięweźmie właściwe kroki  celetn ukró­
cenia podobnego nadużycia , przynoszącego 
szkodę i kupuiącym i wydawcom,  ma zasz­
czyt  ostrzedz Publiczność , iż cena K a len d a ­
rza  domowego  na rok 1830 tak w Warszawie 
i ak na Prowincji  wynosi złotych poi: Dwa.

Jeszcze wroku  1814,  na dawnem Pocieio- 
-w>ze będącem w tern miejscu gdzie teraz iest 
oficyna p rzy  nowo budującym się wielkim 
Te a t r ze ,  kupi łem u Zyda s tarą szkatułkę ; ma­
ło iej używałem i dopiero przed kilku- 
nastą dniami chcąc ią kazać z repe rewać ,  
przeglądałem wszystkie skrytki .  W iednej z 
takowych skrytek , znalazłem bilecik bardzo 
tk l i wy ,  pisany w roku 1810,  i mogący 
być  drogą pamiątką dla osoby do której  by ł  
adresowany.  Jest on na papierze rużowym ,

pisany w połowie po polsku a w połowie po 
francuzku.  Ivto udowodni tę własność , niech 
zgłosi się do Drukarni  Kurjera W a r s z a w :  A .

Sławne Dzieło prawne: Les L ois  dc la
P rocedure  civile, p a r  Carre  w 6ciu Tomach 
in 8vo sprowadziła Księgarnia A. B rzez iny  i 
Komp: Cena złp: 90.

Dziś rano ciepła stop: 0. Wczoraj w połu: 5.
List odebrany z W oło szc zyzn y  donosi,  Że u- 

staie morowa zaraza. B asza  S k u t e r y  który 
po ogłoszeniu pokoiu jeszcze chciał  awantur­
nicze rozpoczynać walki,  p rzekonał  się naio- 
niec,  że iego zamiary spełznąć muszą,  i rcz- 
puszcza swoich ochotników. Je ne ra ł  Gcjsrmr 
wkrótce swą kwaterę przeniesie do Bukaic- 
stu.  Ostatnia wiadomość z S ta m b u łu  zapj- 
wnia,  ze w tej stolicy pannie spokojność.

N O W O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
Dnia 20 z. m. pułki  składające garnizon Pa

ryza  ,  o d b y ł y  wielką musti ę ‘ p r z e d  Kiólem, 
w którego orszaku znajdował sie Xże Dclfti
i w ie lu  O fficerów  z a g ra n iczn y ch  — Zapewnia
ią Ze znajdujący się teraz w Paryżu Xże S u z  
zo  Hospodar Wołoszczyzny i P. E jn a r d  mai: 
zlecenie,  pod opieką Rossyjską i Flanc:  układa! 
się o pożyczkę dla rządu Greckiego — Niepo- 
twierdza się wiadomość że w A n g tji  wyśledzo­
no sprawcę kradzieży brylantów J. C. M. XJncj 
O r a  n j  i.— Sławny Kompozytor  muzyki Boicl-  
dje,  w nagrodę swoich zasług i talentu,  otrzy- 
ma ł  p iękny  medal  ofiarowany mu przez Oby­
wateli miasta w którem się rodz i ł ,  za co Po- 
ie ld je  dedykował temuż miastu ex»mplarz no­
wej Opery swoiej kompozycji  Dwie noce. —  
W M ec  straszliwy pożar zniszczył Młyn pa- 
rowy , w k tórym się 5000 worów zboża i mą­
ki spal i ło,  szkoda ogólna wynosi 300,000 fran­
ków.— Niedawno zakończyłżycie w Dow Koster  
szczególny człowiek nazwiskiem Źames I l i r s t ,
w testamencie rozkazał  pochotłać się w tru-
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mnie  które j  p rzez  k i l kanaśc i e  L t  używał  w  swo­
im pomieszkaniu  zamiast  stołu.  Post anowi ł  
t akże  aby 8 s t a rych  Pan ien  nios ło go do gro* 
" U ,  z a  c o  j m  ^ g p j g a j  p o  1 0  i pó ł  s ze l i nga ,  
dodniąc że w niedost a tku  t ych  pan i en  i s tare  
Wdowy m o g ł y b y  zadosyć uczynić  iego żąda­
niu , co też  i nas t ąpi ł o,  gdy?, żadna s tara  Pan ­
na za tak  ma łą  nagrodę  n i echc i a ł a  się tego 
pod j ąć ;  na mocy ostatniej  i ego,  woli śp i ewowi  
pog rzebowemu  akoinpanjowa ł  człowiek graiący 
na dudach  szkockich.-— W K e n t  w Angl j i  ży- 
ią dotąd 4 osoby k tó rych  połączony wiek wy­
nosi  321 l a t ,  to lest  Ojciec ma 95 , Matka 88,  
Syn /O a Có rka  08.  Dnia  30 z. ni. pochowa­
no zwłoki  zmar łe j  W. Xz.nej D O rm sz ta d zh ie j 
w m i e ś c i e  A u e r b a c h  bez zwyk łe j  okaza łośc i ,  
a to stosownie do woli  wyrażonej  w t e s t a me n­
cie.  ■— Hrab ia  M a tu s ie w ic z  dopi ero  w tych 
dn iach  ma opuścić L o n d y n  i wrócić do P e- 
te r sb u rg a . W L isb o n ie  inowią teraz powsze­
chnie  o wygnan iu  z kra iu Po r tuga l sk i ego  zna­
nego  l i ra :  S za ti esy  k t ó r y  chc ia ł  ogłos ić się 
pod  imien i em M a n u e la  11 K ró lem Po r tuga l ­
sk im!  Utrzy.nuią ,  i e  Ma. grabia powróci  zno­
wu do H a io n y , gdzie  m ie szka ł  przez  k i l ka  
m i e s i ę c y ,  n im D o n  M ic h a ł  w róc i ł  z W ie ­
d n ia  do 1‘o r tu g a lj i .

Gaze ty  B e r liń sk ie  donoszą  i  e u m a r ł  w L o n ­
d y n ie  s ł awny Malarz  D a w e , i i es t  powsze­
chnie  ża łowany .  (Niewierny z pewności ą  czy 
t en  k t ó r e  tej  wiosny znajdował  się w 11 a r - 
s z a w ie  i k t ó r ego  t a l en t  tak spr awiedl iwie  b y ł  
w ie lb iony . )—-W A d r y a n o p o lu  i okolicy n ie  t y l ­
ko C h r z e ś c j a n i e  lecz i T u rc y  z n i ezm ie rn ą  
t rwogą oczeku ią  chwil i  oddalen i a  się wojsk 
I rossyjskich , a l bowiem przewidu ią  ze mogą na­
s tąpić  ok ropne  chwi le  bez rzędu  i z e m s ty ;  ie- 
d y n ą  nadzie ig pok ł ada i ą  w wspania łomyślności  
Z w y c i ę z c y ,  k tó r y  mo?,e i nadal  rozciągnąć swą 
opi ekę  ijad n ie szczę ś l iwemu  Kobie ty  T u r e c ­

kie  zwyk le  z a m y k a n e ,  wy do byw a ł y  sig i b i e ­
ga ły  po ul icach gdy sig zbl i ża ły  Ro ss j an i e ,  
aby wzywać ł aski  i l i tości zwycięzców.  T u r ­
cy ciągle wysławiaią  karność  żo łn i e r zy  Ros-  
syjskich i grzeczność  Ofi lcerów.—  W E d y n ­
b u rg u  n iedawno  u m a r ł  Cz łowiek  n i emaiący  
fami l j i ,  k tóry b y ł  miany za poczc iwego ,  ży ł  
n i e z ł e ,  ale n i k t  n i ewiedz i a ł  z czego sig u t r z y ­
mywa ł .  Na godz inę  p r z e d  zgonem wyz na ł  
że p r zez  lat  30 by ł  z łodz i e i em,  ale tak szczę­
ś l iwym iż n igdy  n ie śc i ąga ł  na s i ebie  ż adne ­
go pode j r zenia  ; ok r ad a ł  zaś iedyn i e  ludzi  zbyt -  
ku i ących  i b r a ł  t y lko  t y l e  aby ży ł  bez  zb y t ­
ków !— W edł ug  gaze t  Londyńsk i ch  Kró l  A n ­
g i e l s k i m i  zdrowszy.  T en że  Monarcha  na o- 
s t a t ni ch pokoiach bardzo z imno p r z y j ą ł  wszy­
s tk ich  swoich M in i s t r ów , z czego wnoszą że 
nas t ąpi  ważna z m i a n a ,  k tó r a  naw e t  może t y ­
czy się i Xcia W e lin g lo n a .—  W D a n ji  okro-  
pne  b u . z e  w ś rodku  z. m. z r ządz i ły  n i e z m ie r ­
ne  s z k o d y ,  śniegi  są tak ogromne  iakie od 
wielu lat  naw e t  w ś rodku  z imy n i eby wa ły .—  
Cesa i z  A u s t r ja c k i  d la  zapobieżenia  zdro-  
ż nos c o m  młodz i eży ,  k tór a  m imo  Cesarski ch  
Zikazow,  bywa od ojców lub op iekunów posy ­
ł a na  zag ran i cę  na nau k i ,  nakaza ł ,  aby tejże 
młodz i eży ,  zagran i czne  z odby tych  nauk  świa­
dec twa ,  w kra iu żadnej  n ie  m i a ł y  wagi i a- 
by  ci, k t ór zy  t akowe świadec twa  p rzyn i eś l i  
do k ra iu  a chc ie l i by  w nim dalej  kończy ćsw e  
nauk i ,  zaczyna l i  sig uczyć na nowo z początku,  
bez żadnego  l a t  skrócenia .  —  Ki lku  m ło d yc h  
Adwokatów w P a ryŁ u  zawiązało towarzys two,
ma. ące  na ce lu  wspier ać  r a dą  i c zy narn, u b o \

Adfvfk“ G ' . o 0!*316 P0<1 k >eru nk ie i n  k i l ku  Adwokatów.  19 L e t n i a  M o d n i a r k a ,  M a r ia

r ° n e J -  o s t a ł a  na 3 mies i ę­
czne więz ienie  z a to , że  t ańczył a  nieprzysto jnie .

. d o n i e s i e n i a .
erimn ostatecznego p rz y są d z e n ia  Possess;', w W a r-



szawie przy ul icy Książęcej  pod Nr  1752 położonej ,  
odbędzie  się w dniu dzisiejszym o godzinie Ą V° P°* 
ł udni u w miejscu posiedzeń T r ybuna ł u Cywi lnego  
Iszej  Instancji  Wo je wódz twa  Mazowieckiego  przed 
W.  Krzywickim Sędzią Delegowanym,  oczem się in-  
teressowane Osoby zawiadamia.
/T<-pPodpisany utrzyjnuiący za upoważnieniem Wys:  

Kom: R. W .  R.  i Oś: F. Szkołę  W y ż s z ą  i 
Pensją P ł c i  Męzkiej  przy ul icy Rynek Nowego  Mia­
sta Nr 310,  przyjmuie UCZNIÓW na S i ó ł  i Staji- 
cją,  mogących razem w iego Szkole  usposobić się 
do 4tej lub 5 tej Klassy,  lub t eż  takich,  którzyby  
do S zk ół  Wo ie wó dz k i ch  uczęszczać chciel i .  Za 
przyzwoi ty  dozór,  wszelką pomoc  w naukach i w y ­
godne utrzymanie  zaręcza.  —  K .  B i r n b a u m .

Nison Rosenberg z Przysuchy,  w dniu wczorajszym 
z gub i ł  KSIĄŻKĘ konotaeyjną; kto takową znajdzie,  
niech raczy oddać za nagrodą pod Nr 1815 ulica 
Franciszkańska,  do Kup^a Berka Wi lner.

Podaie się do publicznej  wiadomości ,  iż w dniu  
10 m.  i r. b. zr&na o godzinie  10 w Warszawie  przy  
ulicy Elektoralnej  Nr 788 zadęte prawnie Piuchomo-  
ści i akoto:  Zegar ścienny z wagami,  Fuzj  i, -Łóżko 
pol i turowane,  Kołdra watowana,  Sz*fa,  Kufer,  Sur­
dut,  Spodnie,  Stół ,  Kołdra Pikowa r t . p .  przez pu­
bl iczną Licyta'eja sprzedane będą.  —

J a n  K a n t y  B a t o g o w s k i  K. S.
Podpisany uwiadamia Szan: Pubh,  iż  HANDEL  

KSIĄŻEK starych w różnych językach dawny-h,  
oraz Kramarszczyzny i Galanterji  został  przenie­
s iony z nljcy Długie j  Nr 541,  f»^d Nr 170 i 171,  
przy u l ;cy Nowoiniejskiej  czyl i  Gołębią zwanej  
Przyjmuie  abonamenta i wyprz -d  ńe st ire Ks i ąż ­
ki za mierną cenę.  —  S z y m o n  N o w o le ó k i .

Podaie do publicznej  wiadomości ,  iż aukcj i  na 
effekta iakoto:  Ł ó ż ka ,  Stoły ,  Krzesła,  Komoda,  
Zegar,  i t. p. tu w Warszawie  przy ul icy Wolskiej  
pod Nr 3072 w driu 10 m. i r b. o godzinie  2 z po­
łudnia za gotowe pieniądze więcej daiąremu odbę­
dzie się. —  A n d r z e j  T r y l l e r o w i c z  K. T .  G. W.  M,

Podpisana współwłaśc ic ie lka Wdowa po ś p. Ro ­
chu Biernackim Dziedzicu Dóbr Wol i  i Czystego i 
gł ówna  Opiekunka nieletnich,  zawiadamia wszystkich  
Gzy nożowników w tychże  dobrach grunt emfitenty-  
cznie posiadaiących,  aby w zaległościach uiścić s;ę 
pospieszyl i ,  dla zamieszczenia zaległych e z y n s i ó w  
do Inwentarza pozostałości ,  iak uchwała  Rady far 
milijnej postanowiła;  niemniej aby Ci którzy Kon-

sensów itje posiadają,  takowe uzyskać  z dniem 11 
Listopada r. b od podpisanej starali się,  w przec i ­
wnym bowiem razie sami sobie ^winę przypi s /ą  ie 
śli od posiadania gruntów odsunięci  zostaną,  .Ci zaś  
którzy się z  za l eg łoś - i  nie uiszczą,  krokami sądowe-  
mi zmuszeni  zostaną.  —  J u l j a n n a  z  B i e r n a c k i c h  
B i e r n a c k a .

P i s a r z  S ą d u  N a j w y ż s z e j  J n s ta n c j i  K r ó l e s t w a  
P o l s k i e g o .  —  Podaie do publicznej  wiadomości ,  iż  
w dniu 10 Listopada r. b. o godzinie 3 po południu  
w Kancellarji  Sądu N *jwyższej Instancji  w Pałacu  
Rządowym Krasińskich zwanym,  przy ul icy Długiej  
pod Nr 549 sprzedane zostaną przez Licycytacją n i e ­
które przedmioty od użytku Sądowego zbywaiące  
jako to: 47 cząstek starego Sukna zielonego,  kilka 
s t o ł ów tudzież pare set różnej wielkości  desek i 
drzewa z  rozebranej roboty ciesielskiej pocholząca-  
go —  Z a c h a r k i e w i c z

UWA GA  do DONIESIEŃ,  o Z A P AŁKAC H CHE*  
MICZNYCH Zanurzając zapałkę w flaszeczce ude­
rza się nią z Jekka w znajduiącą się na dnie massę  
i natychmiast  z niej wyd *hy wa . —  F a b r y k a  Z a p a i c k  
C h e m ic z n y c h  p r z y  u l i c y  B u n i e l e w ic z o w s k i e j  N r  615.

Marjauna Aniela Zo«.howska utrzyinuiąc w Mieście  
Puł tusku Handel  Wi nn y i Korzenny pod swoią  
własną firmą, pofiaie do publicznej  wiadomości  aże ­
by Adamowi  Burzyńskiemu memu teraźniejszemu  
Mężowi  iako nienależącemu do wspólności  Handlu,  
ri lU ani w go towi ini e  ani w towarach nic ni eds ł ,  
gdyż  sam s 'b i e  przeto winę przypisze i o dpowi e­
dzialności  co dol landlu i osoby moiej mieć nie będzie.

W domu pud Nr 493 przy 4I;C? Miodowej  p o ł o ­
żonym,  iest o.zdobny A P PA R T A M E N T  z Meblami ,  
lub bez Mebb,  z Salonu i 8miu Pokoiów z ł u i o n y ;  
przytem z Kuchnią,  Pralnią,  Piwnicą,  Drwalnią,  
Wo zowni ą ,  Stajnią i w S ’ e l k i e m i  wygodamĘ każde­
go czasu do naięcia; o którym wiadomość pow’ziąść  
m 3Żna u R?ądcy powyżej  rzeczonego domu.

Ktoby m i a ł  p a r t j ę  JĘCZMIENIA d w u r z ę d o w e g o  
w d u br y m  g a t u n k u  n a  s p r z e d a ż ;  r a c z y  s i ę  z g ł o s i ć  
do H a n d l u  W o j c i e c h a  Sommera Kr 557 u l i c a  D ł u ­
ga lub do J a k : W a s i l e w s k i e g o  Nr 167 u l i c a  Podwal .

KOŃ siwej maści ,  ruskiej rassy, młody ,  ros ły  
z d a t n y  do zaprzęgu lub pod wierzch,  iest do sprze­
dania.  Widzieć  go można pod Ńr 1392 tąlica Mar­
szałkowska.

T E A T R  NAR OD OWY .  lutro  Ł u k a s z  z p o d
Ł u k o w a .


